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Pamasa r majestacie prawa 


Gdy pierwszy sejm Rzecżypospolitej, 
Sejm Ustawodawczy, uchwalił ref mę rol- 
ną, z ław poselskich P.P.S. rozległ się o- 
krzyk: „To jest rewolucja w majestacie 
prawa!“ To Feliks Perl tym natchnionym 
skrótem charakteryzował ustawę, która 
mogła była stać się zaczątkiem zasadnicze 
go w Polsce politycznego i społecznego 
przełomu. Stać się mogła, ale się n:e stała. 
„Prawo, uchwalone pod maciskiem mas, nie 
miało egzekutywy, nie miało za sobą rzą- 
du, który by pilnie czuwał nad jego wy- 
konaniem. Wprost przeciwnie — ówczesna 
reforma rolna została z miejsca zasaboto- 
wana przez reakcję, a następnie zlikwi- 

` dowana przez sojusz sanacyjno-ziemiański, 
zawarty w Nieświeżu i w Dzikowie. 

Ale oto dziś okrzyk Feliksa Perla raz 
po raz przypomina mi się i uporczywie 
narzuca. Tak, tym razem „rewolucja w 
majestacie prawa” dokonała się, tym ra- 
zem reforma rolna została wykonana, 
szybko, sprawnie, energicznie. Ziemia, ca 
ła już tylko chłopska, obchodzi święto 


pierwszych żniw. Nieodwołalnie i bezpo- 
wrotnie zostało przekształcone oblicze pol 
skiej wsi, zmieniona jej średniowieczna 
struktura, pasożytnicza warstwa ziemiań- 
- ska-zniszczona, a tym samym rozpoczęte 
dzieło dalekosiężnych w Polsce przemian 


chłopa pełnoprawnym obywatelem. | 

Cóż innego, jeśli nie to ma się prawo! 
nazywać „rewolucją w majestacie prawa ', 
rewolucją bezkrwawą, ale sięgającą do| 
samego korzenia najistotniejszych kwestii 
naszego życia zbiorowego? 

Ale nie tylko o reformie rolnej myślę, 
gdy przypomina mi się okrzyk Perla. Wy- 
daje mi się, iż znaczenie tego zwrotu da 
się dzisiaj rozszerzyć na całe życie polskie, 
zastosować do wszystkiego, co się dziś w 
Polsce dżieje. Ustanowienie praw robot- 


. niczych w przemyśle, zniesienie władzy 


karteli i trustów, radykalna, zasadnicza 
szmiana polityki zagramicznej, przekształ- 
cenie terytorialne kraju, pociągające za 
sobą niewidoczne jeszcze ale dokonywują 
ce się zmiany ustrojowe, ustanowienie 
władzy ludu, upowszechnienie oświaty i 
kultury — wszystko to, odbywając się „w 
majestacie prawa", nie jest niczym innym 
jak najgłębszym przewrotem, jaki Polska 
w swej historii przeżywała. 

Płynąc na wartkiej fali wydarzeń, zbyt 
często łudzimy się pozorami otaczającego 
„nas życia, zachowującego stare formy. By 
libyśmy ślepi i głupi, gdybyśmy w nich 


„nie widzieli nowej, wrzącej treści. Łagod- 


ność, bezkrwawość tej naszej rewolucji 
wynika nie tylko z charakteru Polaków, 
m.eszkańców kraju, gdzie nigdy właści- 
wie nie było wojny. domowej.. Ten prze- 
bieg najdonioślejszych przemian ma głę- 
*bokie tło społeczne. W obecnym okresie 
t. zw. warstwy historyczne, klasy posia- 
dające tracą swe siły, upadają. Z daw- 
nych zdobywców pozostali degeneraci i 
emeryci. W tej sytuacji, w logicznym roz 
woju wypadków nie ma innego wyjścia 
jak objęcie władzy przez lud, przez przed 
stawicieli olbrzymiej większości narodu, | ' 
przedstawicieli robotników, chłopów i in- 
teligencji. 


Frazi wycofują się 


ze wschodniej Syrii 


BEJRUT, (AFP). Podpisany został 
angielsko - francuski w sprawie 
okupacji wojskowej  Lewańtu. Wojska 
francuskie opuszczają wschodnią część 
Syrii, lecz pozostaną na "wybrzeżu syryj- 
skim i na Libanie: * Poza tym Francja 
utrzyma kontrolę nad pewnymi lotniska- 
mi na Lewancie. 

Układ ten ma charakter 


tymczasowy, 


Ostateczna decyzja co do losów Syrii i Li; 
'„banu napade później. a 


W tej perspektywie jakże jasno przed- 
przedstawia się zakończona rozgrywka o 
przyszłość Polski między „Londynem' i 
Warszawą. Słabość reakcji charakteryzu- 
je najlepiej to, że mogła ona nową Polskę 
atakować tylko przy pomócy intryg z za 


kanału La Manche, a w kraju tylko przez. 


bdndyckie, -skrytobójcze mordy. Reakcja 
polska nie jest zdolna do żadnej otwartej 


walki. A to właśnie powoduje, iż ta nasza! 


polska rewolucja odbywa się w majesta- 
cie praw, stanowionych przez przedstawi- 
cieli ludu w pełnym spokoju, w poczuciu 
pełnej świadomości ogromu dokonywa- 
nych zadań i niezachwiania : posiadanej 
władzy. Układ sił: społecznych obdarzył 
Polskę błogosławieństwem „rewolucji w 
majestacie prawa”. { 
NIEMY 


Oświadczenie grupy członków PPS na emigracji 


LONDYN (Polpress). Grupa członków PPS na 
emigracji ogłosiła w piśmie „Jutro Polski“ o- 
świadczenie, w którym czytamy m. in.: 

Członkowie PPS przebywający na’ emigracji w 
W. Brytanii oświadczają, że uznają Rząd Jedno- 
ści Narodowej za Rząd R. P. Stwierdzają, że rze 


W dążeniu do zjednoczenia wszystkich sił so 
ejalistycznych w jednej Polskiej Partii Socjali- 
syteznej, solidaryzują się z wysiłkami podjętymi 
w Polsce przez Zygmunta Żuławskiego. Konty- 
nuowanie przez odrębny komitet zagraniczny 
PPS dotychczasowej polityki emigracyjnej, z jej 


czą emigracji polskiej jesi dzielić losy i popie- | konsekw. enejami, nienaturałnymi sojuszami i u- 


raé wysiłki społeczeństwa w Poiscę, wszystkimi 
siłami, wytrwałą pozytywną pracą przyczyniać 
się do odbudowy Kraju, zniszczonego przez woj 
nę, terror i okupację hitlerowską. Uważają po- 
wrót emigracji do Kraju i oddanie sprawie od- 
budowy Ojczyzny wszystkich sił i całej wiedzy 

fachowej — za naczelny swój obowiązek. 
Wyrażają nadzieję, że stworzone zostańą trwa 
łe fundamenty sąsiedzkiej przyjaźni i „sojuszu | 
Szesnym zat łosia pra; a Polską, przy jedno | 
jnych więzów Pol- 


ie udziale Polski w Związku Narodów, które 


go trzon stanowi sojusz W. Brytanii, ZSKR, Sta | 


nów Zjednoczonych, Francji i Chin. 


Alianckie _siły morskie w > w akcji. 


(Associated Press). 


— Alianckie siły morskie, rozpoczynając 
ostatecznę uderzenie w serce Japonii, 
przystąpiły do bombardąwania Wysp Ja- 
jednostek morskich, oraz z 
1,200 samolotów. Admirał William Has 
ley oznajmił, iż akcja amerykańska na 
Pacyfiku wkracza obecnie w: nową fazę. 


pońskich 


Na wodach Oceanu Spokojnego zgroma- 


dzone są największe amerykańskie statki 
wojenne. krążowniki i transportowce. 

SAN FRANCISCO, (Reuter). — Jednym 
z największych sukcesów, odniesionych 
przez siły alianckie na BE? Wscho- 
dzie było ciężkie uszkodzenie transpor- 
towca japońskiego, który Żostał ugodzo- 
ny kilkuset tonami bomb przez pilotów 
angielskich. Lotnictwo Sprzymierzonych 
atakowało również szereg baz powietrz- 
nych wzdłuż wschodniego wybrzeża Szi- 
koku. 

Główna wyspa japońska Honszu była 
bombardowana przez dziewięć tysięcy sa” 
molotów, okręty wojenne bombardowały 
wybrzeże pięć razy, i około trzech tysięcy 
nadfortec wyleciało ze swych baz,» celem 
dokonania nałotów ma różne obiekty. 


Pro. Kot © 


LONDYN (Polpress). Prof. Kot pisze w o 
„Jutro Polski“ o sytuacji w Polsce: 

„Wiadomości, które nadchodzą z Polski, są po 
krzepiające. Powstanie nowego rządu zostało 
przez ludność powitane z głęboką radością, Jäko 
zapowiedź nowej epoki w życiu narodu. Przy- 
jazd rzadu do Warszawy stał się dla eałsgo kra 
ju dniem odprężenia. "Jeśli ktoś nadal bedzie 
tkwił w lasach i konspiracji po obecnym przeło 
mie, hędzie to św iadectwem, że nie oddaje się do 
dyspozycji czynników polskich, Nie trzeba zapo- 
minać, że w Polsce pozostały liczne gromady a- 
gentów proniemieckich, grupy Volksdeuschów "i 
prohitlerowskich Ukraińców, po" pod pol- 
ską firmą. 


‘iw Z żołnierzami A. K: dokonywa się pojednanie, 
w 


NRT j aree z hodan i przy Ści- | 


stępstwami wobee czynników sanacyjno-endec- 
kich, jest błędem politycznym i wyrządzić może 
nieobiiczane szkody sprawie odbudowy demokra 
cji oraz życia gospodarczego i społecznego w 
Kraju. 

Uważając się tylko za część integralną zjedno 
czonej PPS w Kraju i przywiązując wagę zasad 
niezą do jak najszybszego powrotu do pracy w 
Kraju, powołują do życia dla celów technicznych 
| tymczasowy sekretariat zjednoczonej grupy za- 
granicznej członków PPS stojących na wyżej 
określonym stanowisku. 

Podpisali: Beluek, Beloński Ćwik, Grzywiecki, 

Górski, Grosfeld, Hochfełd, Stop- 
nieki, Szapiro, Szczyrek, Żakowski. 


& 


Ambasada polska w Paryżu 

PARYŻ, (Polpress). — „Figaro” podaje, 
że przedsięwzięte zostały kroki w kierun- 
ku likwidacji organów podległych b. „rzą- 


dowi” 
-jących się na terenie Francji. 
„France - Tireur' informuje, że lokal am- 
basady polskiej został oddahy do dyspo- 
zycji Rządu Polskiego. 


| Ćzy AFL przysłąsi do 
międzynsrodówki zawodowej 


NOWY JORK, (Polpress). — W m. Cle- 
veland odbyła się konferencja Amery- 
kańskiej Federacji Pracy (AFL), na której 
przyjęto rezolucję w sprawie przeprowa- 
dzenia kampanii o przystąpieniu Amery- 
kańskiej Federacji Pracy do międzynaro- 
dowego ruchu zawodowego. 

Postanowiono przeprowadzić 
referendum wśród członków Amerykań- 
‘skiej Federacji Pracy w sprawie jednoś- 
ci światowego ruchu zwodowego. 


polskiemu w Londynie, a znajdji- 
Dziennik 


również 


Go jest z Lrwulem? 


MADRYT, (Associated PPress), — Har- 
dion, szef francuskiej misji w Hiszpanii 


komnferował z nowym hiszpańskim mini- 


strem spraw zagranicznych, Artajo. Arta- 
jo oświadczył, że Rząd jego pragnąłby, 
aby wymiana ambasadorów pomiędzy 


Francją a Hiszpanią stastąpiła jak najprę- 


dzej. Hardion poruszył sprawę Piotra La- 


vala, który przebywa nadal, jako więzień. 


w twierdzy Montserrat, nie wiadomo jed- 
nak, czy i jakie decyzje zapadły, w tej 
sprawie: 


Konuni kacja między wyspą Hokkaido, | Japonię, że w niedalekiej już przyszłości 


a Hqlszu została 
przeora na skutek bombardowania z 


morzali z powietrza. Gen. Kenney, dowód 
ca sił alianckich na Pacyfiku : uprzedził 


Jeszcze 1000 ciężkich bombowców uderzy na Japonię 


WASZYNGTON, (API). — Generał Ea 
ker, szef sztabu lotnictwa amerykańskie- 
go, oświadczył, że w najbliższej przysz- 
łości Japonia przeżyje bombardowania 
silniejsze od tych, jakie przeżyły niedaw- 
no Niemcy. Z Europy przybyło znowu 
1,000 ciężkich bombowców, przywożąc 
40,000 lotników; większość wysłana zosta- 
nie na Daleki Wschód. 

- Gen. Eaker dodał, że lotnictwo amery- 
kańskie liczyło w chwili zakończenia woj: 


w ubiegłym tygodniu! olbrzymie siły powietrzne zostaną użyte © 


przez aliantów, celem utorowania sobie 
drogi inwazji na wyspę. 


ny w Europie około 2 i pół miliona lotni 
ków, techników i personelu administra- 
cyjnego, z tego 300,000 zostanie zdemobi- 
lizowanych. 

Amerykańskie siły lotnicze użyją prze- 
ciwko Japonii 2 miliony ludzi. Generał 
powiedział także, iż wkrótce już Stany 
Zjednoczone zastosują w wojnie przeciw- 
ko Japonii bomby o tonażu większym, 
niż tonaż pocisków alianckich,  zrzuca- 
nych na Niemcy. j 


Spaak o królu Leopoldzie 


BRUKSELA, (Associated Press). — Bel-|w Berchtesgaden król Leopold po wysłu- 


gijski minister spraw zagranicznych Spaak |chaniu długiej mowy politycznej Hitlera, 


oświadczył w parlamencie, iż w roku 1941 


Syluacji w Kraju 


decyzja wzniesienia pomnika ku cii powstań- 
ców warszawskieh. 

Życie polityczne kraju vikat w okres natu- 
ralnego rozwoju. W tych gigantycznych wysił 
kach kraj musi spotkać się z pomoeą emigracji. 

ie chlop i robotnik cheć wracać do Polski, to 
nie ulega wątpliwości. Idzie o decyzje inteligen 
eji i fachowców. Wyludniona Polska potrzebuje 
ich do pracy przy odbudowie. I potrzebuje szyb 
ko. Kto ma poczucie związku z ziemią ojczystą, 
z krajem, 2 jego ludnością i jej potrzebami, ten 
się nie będzie wahał. Zbrodnię popełnia ten, kto 
chce dorobek i mienie kuliuralne, finansowe czy 


transportowe rozpraszać po Świecie, aby go nie 


oddać krajowi. 

Jesteśmy pewni, że instynkt narodowy odrzu 
ci matactwo egoistycznych polityków, którzy te 
wartości chcą bezprawnie przy sobie salinyit. 


yřazem pojednania wobec całego narodu jęst jako posag swej, emigracyjnej działalności. 


przyjął zaproszenie fuehrera na herbatę 
i spędził z nim przeszło dwie godziny. 
„Wielu ' naszych mniej wpływowych 
współobywateli zostąło surowo ukaranych 
za czyny znacznie mniej “karygodne”, — 
powiedział minister podczas debat : nad 
ewentualnym powrotem króla peres 
na tron. K 
Następnie Spaak stwierdził, że igos 
wanie króla podczas okupacji było logicz- 
ną konsekwencją postawy, 
monarcha podczas ostatniej sesji gabine- 
tu przed kapitulacją w 1940 r. Wyparł się 
wtedy wszystkich zobowiązań wobec An- 
glii i Francji, a sekretarzowi swemu pole- 
cił wystosować "do dyplomatów belgij- 
skich list, zawiadamiający, iż Belgia nie 


Ostateczne uderzenie w serce Japonii 


jaką przyjął 


i 
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R 


SKRY 


ma zamiaru tolerować dłużej ministrów, o 


opowiadających się za dalszym  prowa' 
dzeniem wojny po stronie aljanckiej, 


Pad 


"minimum do, dwunastu tysięcy 


; nie można rozwiązać, cięciem 


Carty 


Dziś ogłoszen 


LONDYN, (AFP). — W czwartek po po- 
łudniu będzie już wiadomo, kto odniósł 
zwycięstwo w wyborach: Churchill czy 
Attlee. W niektórych okręgach wyniki 
będą ogłoszone już o jedenastej rano, 
t. zn. w dwie godziny po rozpoczęciu ob- 
liczeń. 

Churchill i Attlee oczekiwani są w Lon- 


. dynie w środę późnym wieczorem. 


LONDYN, (AFP). — Wiełu komentato- 
rów politycznych uważa za możliwe, że 
rezultaty wyborów mogą przynieść suk- 
ces liberałom. Jest rzeczą możliwą, że libe 
rałowie, tak nielicznie reprezentowani po 
wyborach z 1935 r., znajdą się tym razem 
w znacznie lepszej sytuacji. Do ostatnie- 
go parlamentu wybrano 50 Mberałów, z 
których 17 niezależnych (lewicowych) i 
33 narodowych, którzy de facto stanowili 
jedność z konserwatystami. 


szą rolę, gdyby żadna z dwu głównych 
partji nie miała absolutnej większości. 
Gdyby  labourzyści mieli tworzyć rząd, 
powstanie pytanie, czy liczba liberałów 
niezależnych będzie dostatecznie duża, by 
utworzyć wraz z Pa Pracy większość. 
Jeżeli przeciwnie, cięstwo liczebne 
będzie po stronie konserwatystów, to od- 
łam narodowy parti liberalnej będzię im 
potrzebny do utworzenia rządu. - 


jara polemizował z tymi kołami reak- 


świąt czeka z zapartym oddechem... n 


ie wyniku wyborów w Anglii 


przybył do Londynu ok. godziny 3 min. 
20 po południu, i natychmiast udał się sa- 
mochodem do Prezydium Rady Ministrów. 
Premier nosił cywilne ubranie, * tylko 
kilku przechodniów dostrzegło go . wy- 
chodzącego z samochodu i zmierzającego 
do budynku przy ul. Downing Street 
Nr. 10.. 

POCZDAM, (Associated PPress). — Pre 
mier Churchill, minister Eden i przywód- 
ca Partii Pracy, Klemens Attlee odlecieli 
w środę po południu do Londynu, gdzie 
będą obecni podczas ogłoszenia wyniku 
wyborów w dniu dzisiejszym. W piątek 
RPW MEN TOREPE BRADT? 


PARYŻ, (Polpress). — B. premier Da- 
ladier, zeznając jako świadek, oświad- 
czył, że Petain był dokładnie poinformo- 
wany o zbrojeniach Francji. Niejednokrot 
nie przyczyniał się do zmniejszenia kredy- 
tów na cele wojskowe. Daladier w toku 


cji francuskiej, które nie rozumiały, dla- 
czego „Francuzi mają umierać za 
Gdańsk". Francja — powiedział świadek 


LONDYN, (United Press). — Churchint — przystąpiła do wojny po napadzie Hi- 


przemówienia min. Tąbrowskiego 
i min. Szfachełskicgo na sesji K. R. N. 


Min. Dabrowski 
Reforma systemm podatkowego została 


. rozpoczęta jeszcze w Lublinie, przy czym 
na początku uchyliliśmy cały szereg poj 


datków mniejszych, które obciążały m. in. 
świat pracy — rozpoczyna minister Dą- 
browski. Nad reformą systemu podatko- 
wego pracujemy w dalszym ciągu. > 
Do sprawy ciężarów podatkowych trze- 
ba podejść od strony konieczności pokry- 
cia wszystkich potrzeb Państwa. Nie mo- 


,żemy wszystkich ciężarów przesuwać wy- 


łącznie na świat pracy. Chcemy wprowa: 
dzić w: system podatkowy  sprawiedli- 
wość, ale świat pracy jako gospodarz tej 
ziemi nie może się uchylać od ponoszenia 
ciężarów na rzecz państwa. ' 

To samo dotyczy podatku od uposażeń. 
Dziś narzekanie płynie stąd, że minimum 
egzystencji określa się na trzy tysiące 
rocznie, co jest nierealne. Podniesiono to 
rocznie, 
czyli, że jeżeli ktoś będzie zarabiał dó ty- 
siąca złotych miesięcznie, będzie od tego 
podatku zwolniony. Od dwunastu tysięcy 
do dwudziestu czterech tysięcy wprowa- 
dzono stawkę jeden procent. 

prawa ulg dla spółdzielczości będzie 
rozstrzygnięta po myśli jej żądań. Nie bę- 
dą to ulgi tego rodzaju, które by zwalnia- 
ły spółdzielczość od płacenia podatku do- 
chodowego, ale postaramy się, żeby to 
był podatek scalony, żeby ze wszystkich 
faz obrotu był pobierany u źródła. j 
Jeżeli chodzi o sprawę polityki kredyto. 


` wej, to robimy wszystko, żeby zaspokoić 


żądania naszego życia gospodarczego. 
Przemysł państwowy i spółdzielczość nie 
wykorzystały tego kredytu, który był po- 
stawiony do dyspozycji, więc nie ma mo 
wy o głodzie kredytowym. 


Min. Sztachelski 


Z kolei przewodniczący tow. Szwalbe 


oddaje głos Ministrowi Aprowizacji Szta- 
chelskiemu. Jest faktem niezaprzeczal- 
nym, że stan aprowizacji jest wysoce nie- 
zadawalający — stwierdza minister. K 
W pracy gospodarczej opieramy się na 
związku gospodarczym „Społem', który 
opierał się na elemencie spółdzielczym je 
szcze z przed roku 1939 a częściowo na 
elemencie, który przyszedł do spółdziel- 
czości w czasie okupacji. Oczywiście, że 
element ten niejednokrotnie gospodarczo 
i politycznie zawodził. Zagadnienia kadr 
carskim. 
Wymaga on ciągłej, uciążliwej pracy. 
Kontyngenty na rok przyszły zostały 


już w kraju rozłożone. System tych świad 


czeń rzeczowych jest słuszny i sprawie- 
dliwy i w tej chwili perspektywy aprowi- 
zacyjne kraju zależą od sprawnego wyko 
nahia tych kontyngentów. Dlatego mini- 
ster uważa za niesłuszne i szkodlhwe te 
wszystkie sygnały, które dochodzą z. tere- 
nu, świadczące o niezrozumieniu znacze- 
nia gospodarki reglamentowanej w okre 
sie odbudowy, sygnały, które świadczą 
o tym, że są w społeczeństwie tendencje 


zmierzające do natychmiastowego zniesie 
nia kontyngentów i przejścia na wolny 
obrót. 

Wreszcie sprawa Państwowej Centrali 
Handlowej. Jest tu mowa o instytucji, któ- 
ra jeszcze nie powstała, a mimo tó wywo- 
łała takie zaniepokojenie. Minister wy: 
jaśnia zamierzenia, jakie posiada w odnie 
sieniu do Państwowej Centrali Handlo- 
wej. Państwowa Centrala Handlowa ma 
być powołana w związku z uchwałą Ra- 
dy Ministrów z dnia 11 maja- -w celu han- 
dlu komercyjnego -artykułami przemysło 
wymi. Przede wszystkim i dzięki temu 
handlowi, ma ona odgrywać rolę inter- 
wencyjną na wolnym rynku, .ma organizo- 
wać to życie, interweniować w kierunku 
marży zarobkowej z jednej strony, z dru- 
giej strony ma ona ze swego własnego 
zysku stworzyć fundusz przeznaczony na 
uzupełnienie aprowizacji robotników i 
-upana miast. W związku z takimi 

daniami postawionymi przed Państwo: 
wą Centralą Handlową należy stwierdzić, 
że . nie może działalność tej Centrali w 
żadnym wypadku kolidować z dziąłalnoś- 
cią Związku Gospodarczego „Społem“. 

Należy stwierdzić, że Państwowa Cen- 
trala Handlowa nie jest pomyślana jako 
aparat likwidacji handlu prywatnego. 


Potencjał wojenny Niem 


LONDYN, (Associated Press). — Zabie- 
gając o odbudowę swego przemysłu, 
Niemcy używają, jako pretekstu urgumen 
tu, że przemysł ten może oddać usługi al- 
jantom w wojnie na Dalekim Wschodzie. 

Na ten temat zabrał głos referent spraw 
zagranicznych moskiewskiej „Prawdy”. 
Wiktorow, zwracając uwagę władz ame- 
rykańskich okupujących Zachodnie* Niem 


powrócić mają do Poczdamu, hy kontynu- 
ować obrady Wielkiej Trójki. 

Cztery samoloty odleciały z obstawio- 
nego strażą lotniska w Poczdamie, na któ: 
re trzej mężowie stanu przybyli w limuzy 
nach wojskowych. 

Nieoficjalne, lecz dobtze poinformowa- 
ne źródła donoszą, że delegacja amerykań 
ska w Poczdamie pozostaje 'w nienaruszo- 
nym składzie, jeśli chodzi o najwybitniej- 
szych jej członków. Pozostali więc: sekre 
tarz stanu USA — Byrnes, admirał Leahy, 
ambasador Harriman, ambasador specjal- 
ny Davies, oraz prezydent Truman. 

*» > 


Peiain pod gradem ciężkich zar 


Liberałowie mogliby odegrać znaczniej- |* 


tlera na Polskę, w przeciwnym : bowiem 
wypadku mieliby Niemcy czas uzbroić je- 
szcze: 50 dywizji. f 
OSKARŻONY ZASŁABŁ. ; 
PARYŻ, (Polpress). — Na rozprawie są 
dowej oskarżył Reynaud Petaina o to, że 
wydał jego i ministra Je Mangla 
Niemcom. „Mój przyjaciel Mandel — po- 
wiedział Reynaud — został bezwstydnie 
porwany przez morderców francuskich, 
na których opierał eię Petain, z fortecy. 
Mordercy zawlekli go do lasu w Fontaine- 
bleau i zastrzelńi. 
* W tym momencie oskarżony osłabł tak, 
że przewodniczący zmuszony był przer- 
wać rozprawę. 4 | 
GRATULACJE DLA HITLERA? j 
PARYŻ (Associated Press). Wczoraj wśród gło 
nych objawów oburzenia ze strony, zarówno 


Tajna 


BERLIN, (Associated Press). — Najsłyn- 
niejsza — podczas rządów Hitlera — nie- 
legalna radiowa stacja nadawcza. znana 


w całym świecie pod nazwą „Gustaw Zyg |, 


fryd", kierowana była przez elementy an- 
ty - hitlerowskie w dywizji kontr - wy- 
wiadu marynarki niemieckiej pod dowó 
dztwem admirała Canaris. Zupełnie. przy” 
padkowo ze:sprawą tą zetknął się Konrad 
Mommsen; wnuk znanego historyka nie- 
mieckiego, Teodora Mommsena, przeby- 
wając, jako więzień gestapo w więzieniu 
na Placu Aleksandra w. Berlinie. 

Wiele było dyskusji i domysłów na te- 
mat skąd „Gustaw Zygfryd" nadaje swe 
audycje, z Niemiec, czy też z zagranicy, 


Holandia domaga się o 


"WASZYNGTON, (Associated Press). — 


Ambasador USA w Holandii Aleksander 


Louden oświadczył, że sprawa odszkodo* 
wań za grabieże i szkody, dokonane przez 


iec musi być zniszczony 


cy na rozwój tamtejszych kopalni i fa- 
bryk, które pracują pod kierownictwem 
dyrektorów niemieckich. Powołując się 
na szybkie odrodzenie przemysłowe Nie- 
miec po roku 1918, i podkreślając germań 
skie zamiłowanie do prowadzenia wojen, 
Wiktorow , nawołuje do zupełnego znisz- 
czenia niemieckiego potencjału wojenne- 


Q 
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` Składkowski chce praktykować jako lekarz 


JEROZOLIMA, (API). — Były premier tamtejszych władz z prośbą o udzielenie 


polski Sławoj - Składkowski, oraz kilku 
innych dawnych -wyższych urzędników 
państwowych polskich, doktorów medy- 
cyny z wykształcenia, przebywających 
obecnie w Tel -. .Avivie, zwróciło się do 


im zezwolenia. na wykonywanie zawodu 
lekarzy w Polestynie. Wielu dawnych dy- 
gnitarzy. zabiega o otrzymanie stanowisk 
szoferów, a żony tych panów, uczęszczają 
przeważnie na kursy kosmetyczne. 


W drugą rocznicę bitwy pod Kurskiem 


MOSKWA, (Polpress). Prasa radziecka po- 


święca artykuły drugiej rocznicy bitwy pod. 


Kurskiem. Autorzy artykułów przypominają, że 
w lecię 1943 r. dowództwo niemieckie postano- 
wiło rozpocząć decydującą ofensywę w rejonie 


Kurska, Orła i Biełgorodu, aby. okrążyć i znisz- |: 


czyć Centralny Front Radziecki. Gdyby plan 
ten udał się Niemcom, wówczas droga do Mo- 
kwy byłaby otwarta. Dla zadania decydującego 
ciosu Niemcy zgromadzili olbrzymie siły. 

W rejonie Orła skoncentrowali oni t1 dywizji 
piechoty, 7 dywizji pancernych i 2 dywizje zmo 
toryzowane, pod Biełgorodem zaś — 10 dywizji 
pancernych, 7 piechoty i 1 dywizję zmotoryzo: 
waną. Dowództwo Armii Czerwonej trafnie oce 
niło zamiary wroga i przygotowało opór, W za- 


»» am" pa” 


ciętych walkach obronnych Niemcy stracili od 


czołgów i 1.039 dział. Po odparciu ataków nie- 


Prasa radziecka podkreśla, że szczególnie za- 
cięte walki toczyły się w rejonie Orła, który zo- 
stał przez Niemców zamieniony na punkt wypa 
dowy przeciwko Moskwie i twierdzę obronną. 


Walki o to miasto, które zostało zdobyte dnia 


sierpnia, trwały 25 dni,- w czasie których pa- 
dał nieustannie deszcz, co' utrudniało operacje 


Orłem i Kurskiem zostało uczczone po ia; 


pierwszy salwą artyleryjską w Moskwie, 


dnia 5 do 23 lipca 70 tysięcy żołnierzy, 2.900. 


przyjaciela Armia Czerwona przeszła do potęż- | ) ODC 
nego natarcia i wyparła Niemców za' Dniepr. |portowi w Londynie w ten sposób, że zajęcia swe 


Powódź 
Z 5 ) 
w Stanach Zjednoczonych 
NOWY JORK, (APC). Wylewy rzek we wscho 
dniej części Stanów Zjednoczonych spowodowa- 
ły straty, ocenione nieoficjalnie na przeszło pół 
miliona funtów szterlingów. Zanotowano kilka 
wypadków śmiertelnych. W stanie New Jork, 
Massachusetts, New Jersey i ermont rzeki we- 
zbrane z powodu ulewnych deszczów wystąpiły 
z łożysk i zmyły zbiory z pól. Ą 


Gechhels chciał rokować 


LONDYN, (AFP). — „News Chronicle” 
donosi z Berlina: „Trzej.generałowie ra- 
dzieccy, którzy odegrali wybitną rolę 'w 
czasie bitwy o Berlin, oświadczyli, że 
Goebbels na kilka godzin przed upadkiem 
stolicy Rzeszy uczynił Rosjanom propo- 
zycje pokojowe. 

Odpowiedź rosyjska domagała się bez- 
warunkowej kapitulacji. 


sędziów, jak i publiczności, Petain odmówił krót 
ko odpowiedzi-na pytania, czy posłał on do Hi- 
tlera telikram gratulacyjny z okazji sukcesów 
wojsk niemieckich w Dieppe r. 1942 i czy prosił 
o udzielenie zezwolenia. wojskom francuskim na 
wzięcie udziału w obronie Francji przeciwko 
anglo-amerykańskiej armii ekspedycyjnej. - 


PARYŻ (Polpress). Daladier, zeznając w dal- 
Szym ciągu, oświadczył, że oskarżony współpra- 
cował ściśle z Lavalem. Petain — podkreślił 
świadek — jako wiceprzewodniczący Najwyższej 
Rady Wojennej a następnie jake minister woj- 
ny reprezentował przestarzałe doktryny strale 
giczne i nie przygotował kraju do wojny. W .o 
kresie, w którym rozpoczęła się rekonstrukcja 
czołgów i budowa dział przeciwpancernych, zre 
dukował Petain budżet armii o 20%%. Plany bu- 
dowy nowoczesnych czołgów pozostały nietknię 
te na jego biurku. Nie zatwierdził on również 
projektu produkcji dział 47 mm, które odegrały 
tak ważną rolę w tej wojnie. ; 


radiostacja untyhiilerowska 


kierowana była przez. admirała Canerisu 


obecnie 
zagadkę. 


„Gustaw Zygfryd” posiadała dwie stacje 
nadawcze, jedną w Muggelberg, drugą 
zaś w Bawarii, w pobliżu Kufstein. Radio- 
|stacje były czynne aż do stycznia 1944 r., 
kiedy to drobna nieostrożność zdradziła 
admirała Canaris i jego towarzyszy. ; 


Stacja „Gustaw Zygfryd" znana była ze 
swego rubasznego tonu i złośliwego do- 
wcipiń, z jakim wyszydzała nielitościwie 
biurokrację hitlerowską i przerażała do- 
stojników nazistowskich dokładną znajo- 
mością szczegółów ich hulaszczego trybu 
życia. 


“Konrad Mommsen wyjaśnia tę 


hitlerowców spoczywa w rękach Wielkiej 
Trójki. Na zapytanie w jąki sposób Holan 
dia ma dochodzić swego rozkradzionego 
mienia przemysłowego i rolniczego, am- 
basador odpowiedział: „Dowiedzcie się w 
„Poczdamie!'”, i 


Ambasador Louden odbył konferencję 
z Dr. Menden, prezesem Holenderskiej 
Fundacji dla Odbudowy Narodowej. który 
trzy dni temu przybył z Ameryki gdzie 
starał się o przyznanie Holandii pomocy 
z Narodowego Funduszu Wojennego USA. 
Podróż Dr. Menden uwieńczona została 
pomyślnym wynikiem;, oświadczył on, iż 
jest przekonany, że Holendrzy otrzymają 
odzież i wszelkie potrzebne artykuły. 


W kilku wierszach 
— Radio szwajcarskie podaje, że najstarszy 


syn: Mussoliniego, Wiktor, oddał się w ręce 
władz alianckich. 


— W czwartek i piątek bież. tygodnia obra- 
dować będzie w Paryżu francusko - angietski 
Komitet pórozumiewawczy 
wych. t 


7'W r. 1940 we wszystkich gałęziach przemysłu A 


amerykańskiego zajętych było 11 milionów 200 
tysięcy kobiet. Cyfra ta zadko ciągu wojny 
do 18 milionów. Obechie rozpoczął się proces 
zwalniania kobiet z pracy. : 


— Od kilkunastu dni demonstrują robotnicy 


wykonują pod hasłem „pracuj powoli“. Żądają 


oni podwyżki płac z 175 szyl. na 25 szyl. 


dziennie. 


— W najbliższych dniach uda się delegacja 
włoskich Związków Zawodowych do Moskwy. 


— W Oslo odbył się kongres partii komunistycz 


ofensywne. W wyniku tych zwycięstw został |nej i socjalistycznej, na którym zapadła uchwa' 
front niemiecki przełamany. Zwycięstwo pod lła w sprawie połączenia obu partyj w jedną zje 


| Ilnoczoną partię robotniczą. 
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Sprawę -- przestępców 
przeciąć zgrubsza, sądem nad hitleryzmem; 
można jédnak w nieco bardziej subtelny, 
nie cofający się przed powikłaniami i trud- 
nościami, sposób przystąpić db szukania ko- 
rzeni i zarodków tych wszystkich potwor- 
ności, tak szczodrze spadających na nasze 
biedne głowy w okresie owych pamiętnych 
sześciu lat. Pierwszy sposób zagwarantowa- 
ny, jest sądom; one rozstrzygną, miejmy nā- 
dzieję, sprawiedliwie, kto z hitlerowców w 
jakiej mierze zaangażował się i jak powi- 
nien za to zapłacić; drugi sposób mógłby 
: być oddany nam, publicystom, abyśmy szu- 
kali tych najdrobniejszych nawet kiełków, 
z których potem wyrasta zbrodnia, abyśmy 
sami zobaczyli i abyśmy pokazali społeczeń- 
stwu, jak niebezpieczne są pewne drogi, z 
pozoru bardzo niewinne i łagodne, abyśmy 
szukali metod walki dla czasów, które mają 
nadejść. 

Ludzie są może w mniejszym. stopniu peł- 
ni złej woli, niż przypuszczamy. Wyobraź- 
my sobie — choćby tylko w ogromnym skró 
cie — co mógł myśleć i przeżywać Hitler, 
walczący o władzę, a potem długo sprawu- 
jący rządy w Rzeszy ku zagładzie narodu 
niemieckiego. Hitler napewno nie był Wal- 
lenrodem i nie chciał Niemców zaprowadzić 
na brzeg przepaści; ył raczej w swoim 
własnym poczuciu dobrym niemieckim pa- 
triotą i twórcą „nowego ładu“ w starej È - 
ropie, ładu, w którym przodowałby .jego na- 
ród. Uważał może, że dla osiągnięcia czegoś 
tak wielkiego nie należy  lękać się takich 
„drobiazgów“, jak wymordowanie całego na 
rodu żydowskiego, jak wyniszczenie lepszej 
połowy każdego innege narodu Buropy, a 
, zakucia w kajdany reszty. Rozumował za- 

pewne, że wielki jego cel musi uświęcić te 
środki, że historia zrozymie go i wybaczy 
mu. ś 
` Sądził tak, tak myślał, tak czuł... ale czy 
go to wszystko usprawiedliwia? Niech on 
sam uważa się za herosa, my jesteśmy i bę- 
dziemy przekonani, że to zbrodniarz i bę- 
dziemy starać ‘się, aby pamięć jego najbar- 
dziej niesławnymi głoskami zapisana zosta- 
ła na kartach dziejów. ; 
„Co jest większym przestępstwem Hitlera: 
wywołanie wojny czy 'stworzenie faszyzmu 
niemieckiego? Czy, gdyby Hitler nie istniał, 
w Niemczech nie byłoby już faszyzmu? Czy 
Niemcy, kraj z wiecznymi pretensjami do 
przodownictwa, a tak niemądrze i bez kon- 
sekwencji ukarany nie zrealizowanym nigdy 
traktatem 'wersalskim, wtrącone w otchłań 
„poczucia małowartościowości* bez Hitlera 
nie weszłyby w jakiś sposób na kuszącą dro 

zemsty i odwetu? A gdzie mogły znaleźć 
als pożywkę dla tych rozkosznych ma- 
rzeń o zemście, jeśli właśnie nie w faszyź- 
mie? A teraz: czy faszyzm niemiecki, sam, 
bez Hitlera, nie doprowadziłby. wkońcu do 
wojny? 

To nie jest próba obrony, to jest właśnie 
próba oskarżenia. Chodzi td tylko o to, że 
lista przestępców wojennych jest znacznie 
większa, niż liczba hitlerowskich prowody- 


rów, większa nawet-— choć to może wydać. 


się dziwaczne — niż liczba wszystkich hitle- 
rowców, razem wziętych. ; 

Bo naprzykład: czy sam faszyzm nje- 
miecki mógłby doprowadzić do tego, co się 
stało? Czy mógłby rozpętać burzę w takich 
apokaliptycznych rozmiarach? A w- każdym 
razie — czy rozpętałby ją wtedy, gdyby od 
samego pens swego istnienia spotkał się 
ze zdecydowanym oporem całego Świata? — 
Widzimy teraz, co się 'dzieje w Hiszpanii, 
jak Franto kluczy, wykręca się, jak się co- 
„fa i przemalowuje na demokratę. Wiemy, co 
o nim myśleć, ale przynajmniej nie boimy 
się agresji ze strony tego karykaturalnego 
faszyzmu. Otóż czy hitleryzm nie byłby rów- 
nież taką właśnie walącą w portki ze stra- 
"chu karykaturą, gdyby wtedy cała Europa; 
tak jak teraz?.. Wiemy przecież, czym było 
Monachium; było zdradą interesów Europy 
przez jej ówczesnych przywódców. I jak tu 
właśnie winić bańdytę, że wlazł tam, gdzie 
nikt nie bronił mu wejścia? a 


Wszyscy zapewnie wierzymy, że nie wol- 


no być bandytą nawet w środowisku na ban~ 


dytyzm mało odpornym. Czy tak samo mo- 
cno jesteśmy przekonani. że równie brzydką 
rzeczą jest być mało odpornym na bandy- 
tyzm? Że rabunek jest zbrodnią nawet wte- 
y: gdy to nie mnie rabują. a ja rabuję?. 
o nieporozumienie moralne jest sednem 
edologii faszystowskiej, bo {faszyzm napraw- 
ẹ nie jest międzynarodowy — zgodnie z 
tym, co on sam o sobie twierdzi. Faszyzm 
jest tworem wewnętrznie narodowym — dla- 
tego nie ma jednego faszyzmu. Faszyzmów 
Jest dokładnie tyle, ile: narodów wyznaje fa- 
szyzm, Ale jest jeszcze coś innego, już jed- 
nego i międzynarodowego, co z poza tych 
, Wszystkich faszyzmów szczerzy swoje zepsu- 
te zęby: to kapitalizm w swojej - ostatniej, 
rozkładowej, imperialistycznej fazie. ' 


wojennych można|wy, choć ukrywający się za kulisami, prze- 


stępca wojenny. I jakiś odblask jego zbrod- 
ni pada na wszystkich, którzy są jego obroń- 
cami, którzy wierzą w ten stary porządek 
rzeczy. Znowu nie chciejmy być zbyt naiw- 
ni i nie uważajmy tych przestępców za łaj- 
daków i zwyrodniałych  straceńców w "ich 


własnym poczuciu i osądzie. Nie — oni u- 
ważają się za porządnych ludzi i — z pew- 
nego punktu widzenia — mają rację. Tak, 


jak właściciel fabryki nie przestanie być 
wyzyskiwaczem, choć będzie na swój spo- 
sób skrupulatnie uczciwym człowiekiem, 
choć będzie solidnym i dobrym ojcem rodzi- 
ny i choć będzie w swoim przedsiębiorstwie 


Przestępcy wojenni 


wiedliwości i wojny, która w sposób zupeł- 
nie nieunikniony jest z tym porządkiem spo- 
łecznyra związana. Nie ma innego wyjścia 
z kapitalizmu i dlatego jest to porządek zły 
i niegodziwy. I ludzie, którzy bronią tego 
porządku, postępują źle choćby sobie tak 
prywatnie, w swoich rodzinach. byli najlep- 
szymi na świecie ,„.poczciwcami'. Skoro zaś 
ich postępowanie prowadzi '-do wojny, mu- 
szą ponieść za to odpowiedzialność; oni są, 
naprawdę są, w najrzeczywistszy na świecie 
sposób — wojennymi przestępcami. Wszy- 
scy. Choć może o tym nie wiedzą. . ' 
Wyjściem z tego impasu jest tylko socja” 
lizm i dlatego będziemy o niego walczyć w 


uczciwie pracował. Tak samo każdy, kto bro-|nowej, przywróconej życiu. Polsce. 


ni kapitalizmu — broni faszyzmu i niespra- 


EDWARD CSATÓ.. 


Organizacja Kom. Wszechsłowiańskiego w Warszawie 


WARSZAWA, (Polpress). — 
b.m. odbyło się zebranie grupy inicjato- 
rów założenia Komitetu Wszechsłowiań- 
skiego w Polsce. W zebraniu wziął udział 
szereg wybitnych działaczy państwowych, 
przedstawicieli nauki i sztuki, jak również 
przebywający w Warszawie działacze 
słowiańscy: przewodniczący Wszechsło” 
wiańskiego Komitetu w Moskwie gen. 
Góndurow, P. Maksa z Czech, p. dr. Hon- 
dek ze Słowacji, akademik prof. Grekow 
z Moskwy. Na zaproszenie organizatorów 


Dnia 23|gen. Gondurow poinformował zebranych 


o strukturze, pracach i doświadczeniach 
"Komitetu  Wszechsłowiańskiego w Mo- 
skwie. 

"Zebrani wyłonili komisję organizacyjną 
w składzie: min. Wł Kowalski, min. St. 
Świątkowski, rektor U.W. prof. dr. Stefan 
Pieńkowski, rektor S.G.H. prof. dr. Jerzy 
Loth, prof. dr. Stanisław Słoński, wicepre- 
zydent m. st. Warszawy inż. Fijałkowski 
oraz ob. Jan Wiktor — literat z Krakowa. 


Kocioł hałkański na poczdamskim siole 


LONDYN (Polpress). Korespondent dziennika 
„Tiems“ donosi z Poczdamu, że jednym zagad- 
nieniem, które będzie niewątpliwie szczegółowo 
omówione na konferencji, jest sytuacja w Euro 
pie południowo - wschodniej. Korespondent pod 
kreśla, że większości krajów bałkańskich grozi 
głód. Poza tym trudności polityczne i dyploma- 
tyczne stwarzają na Bałkanach stan ustawicz- 


który prześladuje Macedończyków. Poza tym 
rząd Grecki domaga się zwrotu. południowych 
obszarów albańskich. Korespondent zaznacza, że 
rząd grecki jest tylko rządem tymczasowym i z 
pewnością nie należy do rządów, które byłyby 
w stanie uzyskać jakieś poprawki terytorialne. U 
stąpienie greckiego ministra spraw zagranicz 
nych, Sofianopulosa, który reprezentował rząd 


nego napięcia. Codzień niemal prasa bułgarska, |na konferencji w San Francisco, jest zdaniem ko 
jugosłowiańska i albańska występuje gwałtownie | respondenta — zapowiedzią dymisji całego rzą- 


przeciwko Grecji i jej faszystowskiemu rządowi, 


du greckiego. : 


Wrócą na każdy wypadek 


"LONDYN, (Polpress). 


W londyń-|cięży Partia Konserwatywna, Attlee po- 


skich kołach politycznych przypuszcza się | wróci do Poczdamu i będzie brał udział w 


ogólnie, że niezależnie od wyniku wybo: 
rów -Churchill i Attlee powrócą do Pocz- 
damu dla zakończenia obrad konferencji. 
Clemens Attlee jest nie tylko przywód- 
cą Partii Pracy, lecz całej opozycji. Ozna- 
cza to, że wszystkie partie angielskie są 
zgodne co do wytycznych polityki zagra 
nicznej, a wobec tego, nawet jeżel. zwy- 


obradach konferencji w tej samej roli co 
dotychczas. Jeżeli konserwatyści nie uzy- 
skają większości, to jednak Ìprzez pewien 
czas przejściowy Churchill pozostanie na 
stanowisku premiera i w tym charakterze 
będzie uczestniczył w obradach konfe- 
reńcji poczdamskiej. 


- Po czterech latach podróży _ 


MOSKWA, (Polpress), — Do portu w; wiadczył dziennikarzom, że we wszystkich 


Odessie przybył statek -radziecki „Mińsk“, 


który przez 4 lata znajdował się w podró: j botnicze, 


ży. W chwili wybuchu wojny statek znaj- 
dował się na pełnym morzu, na Pacyfiku 
i kapitan otrzymał rozkaz udania się do 
San Francisco. W czasie wojny „Mińsk“ 


portach załogę statku witały delegacje ro- 
przynosząc kwiaty i prezenty 
dla Armii Czerwonej. Wszędzie wypyty- 
wano z wielkim zainteresowaniem o szcze 
góły życia w Związku Radzieckim. O za- 
kończeniu wojny i o zwycięstwie nad 


był w Australii, Północnej Ameryce, In-| Niemcami załoga statku dowiedziała się 


diach i Kamadzie. Kapitan „Mińska oś- 


podczas pobytu w Kanadzie. 


„Scena Robotnicza“ w Łodzi 


Właśnie w tym samym czasie, kiedy odpowie- 
dzialni organizatorzy życia kulturalnego z nie- 
małym wysiłkiem biedzili się nad rozgryzie- 
niem twardego orzecha łódzkiego sporu o 
gmach teatrałny, kiedy przy okazji głośniej 
„styczki* między Teatrem „Miejskim w Łodzi 
(pomyślanym) i Teatrem (realizowanym) Woj- 
ska Polskiego na szpaltach prasy dyskułowa- 
no wiele na: temat niewątpliwej konieczności 
obdarzenia polskiego Manchesteru własnym, 
łódzkim teatrem, któryby zaspokoił  najwła- 
ściwiej odrębne, szczególne jak sądzono — 
potrzeby artystyczne robotnitzego: miasta, sa- 
mi robotnicy, znudzeni snać sporem, o nich 
baz mich, zakasali rękawy i zdala od bitewnej 
wrzawy aktorskiego Grunwaldu swoim zwycza- 
jem zabrali się do roboty. 

W wyniku tego złekceważenią sobie spraw 


wielkiego świata przed kilku dniami wznowiła |- 


swoją „działalność po bezmała sześcioletniej 
przymusowej przerwie, łódzka „Scena Robot- 
nicza* przy sławnych na całą Polskę zakładach 


„Scheiblera i Grohmana*. Wznawiając swoją 


działalność, „Scena Robotnicza* spłatała niela- 
da: figla. — ujawniła naprzekór=wielu  twier- 
dzeniom, których głosiciele sami już byli go- 
towi uwierzyć w ich słuszność, że dyskusja na 
temat teatru dła Łodzi nie jest jeszcze zam- 
knięta. „Scena Robotnicza“ wprowadza do dy- 
skusji nowy fakt o bardzo poważnym ciężarze 
gafunkowym — uczestnictwo samych robotni- 
ków w procesie ksztatiłowania kultury teatral- 
nej. : . 

Bo oto okazało się, że „Scena Robotnicza“ 


„Imperializm, ostatnie stadium kapitalisty- choć nie ma profesjonalnego charakteru (wy- 


 €znego ustroju, to jest właśnie ten prawdzi-!stępują na niej pracownicy „Scheiblera i Groh- 
WEN ‘ U 


mana) jest teatrem z prawdziwego zdarzenia 
— nosi w sobie elementy niezaprzeczonego 
piękna i ma surową powagę artystycznej dy- 
scypliny. < : TES 

„Scena Robotnicza“ dała na swoje ofwarcie 
fragmenty „Nocy listopadowej“ i „Kordiana“, 
kwestionując tym samym dość poważnie war- 
tość ideowo - artystyczną argumentów skiero- 
wanych przeciwko polityce wielkiego repeztu- 
aru stosowanej przez Teatr W. P. I nie tyiko 
to. „Scena“ dała dowód niemałej odwagi, wy- 
stępując z tego rodzaju repertuarem -w okresie 
kanikuły, w samym środku lata. Wystąpiła do 
tego na deskach techaicznie niedostępnych d> 
akiego przedsięwzięcia. 

r udało się. I na dobrą sprawę występ „Sce- 
ny Robotniczej --—— to niezliczona ilość policz- 
ków rozdanych* na prawo i lewo, , 3 
(Wyobrażam sobie, coby ci robociarze od 
„Scheiblera i Grohmana* nawyrabiali, gdyby 
im tak. dać pół miliona złotych!) 

Szkoda wielka, że na widowni teatru w Ro- 
botniczym Domu Kultury im. L. Waryńskiego 
nie zjawił się nikt z pośród tych takświelu za- 
interesowanych rozwojem -kultury  teątralnej 
Łodzi. Przegapili, sądząc zapewne, że „Noc Ji- 
stopadową' można wystawiać tylko w. repre- 
zeniacyjnym gmachu przy ulicy Cegielnianej. 

Alo dość ironizowania! Rzecz sprowadza się 
do zasadniczej sprawy. Oto świat robotniczy 
daje tu jeszcze jeden dowód ambicji w dziele 
kształtowania nowego życia w Polsce. I nad 
tym jeszcze jednym dowodem nie można 
przejść sobie do porządku dziennego. 

Tysiące frazesów% jakich nasłuchaliśmy się 
już na temat demokracji życia kulturalnego, 


PrZEGIAD PRASY 


Ukazał się drugi numer „Głosu Skar- 
bowca', organu Związku Zawodowego 
pracowników skarbowych. Pismo omawia 
wiele spraw fachowych, nawiązując do 
obrad Walnego Zjazdu delegatów oddzia- 
łów. Cele, które wysunął Zjazd, ważne są 
dla nas wszystkich; chodzi bowiem, mię- 
dzy innymi, o odbudowanie w Polsce ży- 
cia > ee je na nowych podstawach. 
Wydfukowane drobnym petitem, nie rzu* 
cają się te postanowienia w oczy, a jed- 
nak wystarczy je przeczytać i pomyśleć, 
jakby to u nas wyglądało, gdyby rzeczy- 
wiście udało się*je zrealizować, aby wa- 
gę ich ocenić w sposób właściwy. 

„Każdy członek Związku winien wy- 
konywać swoją prucę zgodnie z duchem 
i zasadami demokracji w najszlachet* 
niejszym ich ujęciu; Eta : 

stosując zasadę sprawiedliwości po- 
datkowej z jednej strony nie dopuścimy 
do stosowania liberalizmu w» poborze 
podatków. Płatnik, który nie chce speł 
nić swego obowiązku podatkowego — 
nie może liczyć na czyjąś pobłażliwość; 
z drugiej strony — rozumnie podcho- 
dząc do podatnika — będziemy mu za*: 
wsze pomocni w uczciwym. spełnieniu 
obowiązku wobec Państwa; REŻ 

' stworzymy taką atmosferę, że w Pol- 
sce Demokratycznej musi zniknąć typ 
urzędnika - biurokraty. Zastąpi go nato” 
„miast urzędnik — świadomy obywatel 
rozumnie w służbie narodu wykonywu- 
jący swe obowiązki.” 

Byłaby to przecież naprawdę niesłycha- 
na, najlepsza i naprawdę potrzebna rewó- 
lucja w całym świecie urzędniczym. 

W ogóle kwestia udziału polityki w 
kształtowaniu się naszego codziennego ży- 
cia i naszej zawodowej pracy jest może nie 
dość jeszcze dyskutowana. Słuszne myśli 
na ten temat wypowiada „Kurier Co- 
ieu 
„Śpieszymy się, bo widzimy przed 

sobą jeszcze olbrzymią pracę, która nas 

czeka. Irytują nas niedociągnięcia, bo 

zwalniają tempo naszego działania. U- 

rągamy na braki w dziedzinie bezpie- 

czeństwa, zżymamy się na nadużycia, 

bo dezorganizują nam robotę. i 

` Z politowaniem patrzymy na maru- 

derów, omotanych nićmi jakichś za- 
strzeżeń czy wątpliwości politycznych. 

Myśmy już dawno sprzęgli pracę z po- 

lityką. Nasze partie polityczne biorą 

czynny udział w życiu gospodarczym 

i kulturalnym. To jest ich istotny co- 

dzienny teren działania. Pojęcia „poli 

tyka“ i „polityki“ odmieniają się w nm 
szych czasach gruntownie. Polityk nasz 
to człowiek czynu, który wpływa na 

, kształtowanie życia. Człowiek, który © 

tylko wiecuje i obraduje, zostaje gdzłeś 

daleko poza nurtem życia. Jest przeży- © 
tkiem, oderwanym od naszej coraz buj- - 
niejszej i pełniejszej codzienności." 

Tak, obecna działalność polityczna cha- 
rakteryzuje się bodaj przede wszystkim 
tym właśnie, że jest licznymi węzłami 
związana nierozcrwalnie z życiem. Dzieje 
się tak dlatego, że ;”oqram demokracji 
jest programem ludzi pracujących, którzy _ 
walczą o to, aby ich codzienne życie, po- 
święcone „zwyczajnej” pracy i „zwyczaj* 
nym“ rozrywkom stawało się doskonalsze 


gotowiśmy uznać "© Lonieczną propagandową . 
uwerturę, jeśli wsiać za nimi przyjdzie realna 
opieka nad wartościowymi przejawami pracy 
artystycznej robotników. : 
Losy „Sceny Robotniczej* w Łodzi, pierw- 
szej autentycznej (i na serio) sceny robotni- 
czej w wyzwolonym * polskim» Manchesterze, 
będą dla nas wymownym sprawdzianem, jak 
to jest rzeczywiście. z tą opieką nad zjdwiska- `“. 
mi roobtniczej twórczości. (BRZ. 
Trzeba, aby Zarząd Miejski, który: tyle już 
serca i nie tylko serca ulokował w łódzkich 
sprawach ` teatralnych, zainteresował się „Sce- 
ną Robotniczą”. Kto wie, może z niej właśnie 
będzie miał kiedyś po latach ten właściwy, 
najbardziej miejski teatr. Toż to krew z krwi, 
kość zśkości Łodzi. Wartoby, aby i Zw. Ariy- 
stów Scen Polskich wykazał również pewne 
zaciekawienie tego: rodzaju jedynym tu jak 
dotychczas poważnym przejawem samorodnej 
twórczości teatralnej. Kawiarniani „upowszech- 
niaćze* i „krzewiciele*, urzędnicy  kuliury i 
sztuki niechby także zajrzeli na widownię 


„Sceny Robotniczej”, * pisarze. I działacze kul- © 


turalni. i AA 
Takie zainteresowanie, pomijając konkretną 

pomoc (głupie kilkanaście tysięey) — to byłby 

wspaniały bodziec dla  robotników-artystów, 

no i — cò lu ukrywać — doskonała łekcja, 


czego może dokonać szara, niezakłamana, por 


zbawiona, snobizmu,. beziniereśowna miłość gy. 


sztuki. i P į 
I coś więcej. To ukazanie, gdzie leżą jeszcze 


nieprzebrane złoża przyszłych twórczych mo- ` A 


żliwości i kto dzisiaj już dobrowolnie bierze 
na siebie ciężar przejęcia spadkobierstwa 'kttl- 
turalnego tych wartości, którymi jakgdyby: po- 
gardzali zbyt namiętni przeciwnicy klasyczne- 
go repertuaru, St R. Dobrowolski, 


s 


i 


B. Czerwoni Harcerze 


W dniu -22 lipca w domu Komitetu 
Centralnego Organizacji Młodzieży TUR 
odbyła się Konferencja, mająca na celu 
mawiązanie kontaktu i współpracy by- 
łych Czerwonych Harcerzy z ZHP. 

Zebranie otworzył Przewodniczący 
Komitetu Centralnego O.M.. TUR tow. 

' Ryszard Obrączka, który zwrócił uwagę 

na wkład, jaki przyłączywszy się do ZHP 

mogą dać dawni Czerwoni Harcerze, 
wyrobieni od dawna społecznie i polity- 
cznie w walce o złamanie reakcji. 

Organizacja Czerwonego ` Harcerstwa, 
mająca na .celu dobro mas pracujących, 
musi czynnie wystąpić na każdym odcin* 
ku życia politycznego i społecznego, aby 
prawa robotnika, , chłopa i pracującego | 
inteligenta nie zostały nigdy im zabrane. 

Po wyborze prezydium zebrania, w 
którego skład , weszli; tow. tow. Licha- 
czewska Krystyna, Depto i Soczewska, 
tow. Lichaczewska otworzyła obrady mi- 
nutą ciszy dla uczczenia poległych dźia- 
łaczy Czerwonego Harcerstwa w walce 
z okupantem. 

W dalszym ciągu obrad tow. Wojcie- 
chowski w swym referacie wskazał na 
„możliwość i konieczność współdziałania 
b. Czerwonego Harcerstwa z ZHP, przy 
dalszej reformie systemu wychowawcze- 
go, stosowanego dotychczas w Związku 
Harcerstwa Polskiego. 

W następnym referacie tow. Święto- 
chowska  skreśliła: historię powstania 
ZHP w Odrodzonej Polsce. 

Następną prelekcję wygłosiła Naczel- 
niczka Harcerek oł. Dewitzowa, nakre- 
ślając zadania i cele obecnego ZHP, któ- 


- fi Š 
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wstępują do Z. H. P. 


ry.dąży do wychowania młodzieży w du- 
chu prawdziwie demokratycznym. 

Po ożywionej dyskusji, w której ucze- 
stnicy konferencji szeroko omawiali me- 
tody wychowawcze, jakie ma w przysz- 
łości zastosować ZHP, zebran'e uchwaliło 
rezolucję, która mówi, że Konferencja 
-Czerwonych /Harcerzy, rozumiejąc zna- 
czenie wychowania młodzieży polskiej 
w duchu demokratycznym postanawia, 
że wszyscy b. Czerwoni Harcerze przy- 
stępują do aktywnej pracy w ZHP. 

Następnie zgłoszono kandydatów na 
kurs instryktorski, organizowany w sier: 
pniu na Ziemi Mazurskiej przez ZHP. 

Na zakończenie uczestnicy Konferen- 
cji odśpiewali Hymn Młodzi eży Turowej 
i Czerwony Sztandar. * : 


` Zfronłu uk 


| Żniwa w okręgu lignickim są w toku. 
W akcji żniwnej biorą udział w pierw 
szym rzędzie przesiedleńcy. Brygady żniw 
ne przybywają z całej Polski. Pracuje 
już obecnie 10,000 młodzieży, która przy- 
była przeważnie z własnymi kosami. Spo- 
dziewany jest przyjazd jeszcze 20,000 mło 
dzieży. Kosy, będą częściowo dostarczone 
z Bielska. Czynne są również żniwiarki 
konne oraz 250 traktorów. j 

* 


j A i 
I 


i Zarządzeniem wojewody warszawskie: 
go ob. Gwiazdowicza starostowie rozpo 
częli mobilizację kosiarzy celem przepro- 


Majątek polskich fabryk odnaleziony w Niemczech 


Coraz częściej w różnych miejscowościach 
Śląska odnajdują się zrabowane przez Niem- 
ców. z polskich zakładów przemysłowych ma- 
szyny. I tak: pełnomocnik grupy operacyjnej 
we Wrocławiu przewiózł i zabezpieczył zmaga- 
zynowane w szopach kamieniołomów fabryki 
„Rode“ — sprężarki, wentylatóry, silniki elek- 
truczne, wężowniee, części rozdzielni elektrycz- 
nej itd. wywiezione przez Niemców z Warsza- 
wy do Krakowa, a nasiępnie na Śląsk. W 
Rychbachu grupa operacyjna "abezpieczyła 36 
skrzyń zawierających transformatory, oporni- 
(ce. i 

W magazynie obecnego ' (Państwowego Zarzą- 
du Dróg Wodnych w Brzegu znajduje się 20 
skrzyń regulatorów turbinowych; wywiezionych 
w swoim czasie przez okupanta z Rożnowa. W 
składach „Arw. Wollny* w Oławie drużyna 
„Ursusa“ odebrała ponad 400 obrabiarek z fir- 
my „Ursus“ pod Warszawą. 


IW fabryce wyrobów azbestowych w Greifen- 
berg koło Lwówka znaleziono maszyny do wy- 
robu tkanin i materiałów azbestowych, wywie- 
zione z Łodzi w 1944 r. z uliey Piotrkow- 


E 


` skiej 175. Do PROZA tych maszyn po- 


. Zapisy do internatu dlia si 


Państwowe Gimnazium i Liceum w Oli- 
wie koło Gdańska uzyskało poniemieckie go- 
spodarstwo, składające się z kilkudziesięciu 
ha roli i obszernych. zabudowań: mi 'eszkalnych 
i gospodarczych. Dyreękcia Gimnazjum i Li- 
ceum w Oliwie przeznacza "naiątek ten „na 
urządzenie Domu Młodzieży dla sierot i pół- 
sierot rodziców pęlskich zamordowanych 
i poległych w czasie ksh 

W. porozumieniu ‘Kuratorium Okregu 
Szkolnego Gdańskiego  bżadzoit zostanie w 
tym zakładzie” internat dla 250 chłopców — 
oraz powstanie szkoła dostosowana do po- 


" trzeb młodzieży, mieszkającej w internacie. 


(Gimn, Pedagogium. Liceum ogólnokszt.). 
Mieszkanie i „atrzymnamie, w internacie ja- 

ko też nauka w szkole są bezpłatne, Opieku- 

nowie i Instytucje, opiekuiące się sierotami 

į półsierotami wojennymi, chcący umieścić 

"swoich wychowanków w tvm internacie, ze- 

"chcą zgłosić ich na razie tylko pisemnie do 

j ? 


Konferencja dyrsktłorów PKP. 


W Ministerstwie - Komunikacji pod 
przewodnictwem Ministra Dabenowskie- 
go, odbyła się konferencja dyrekiorów 
"PKP, w związku z zawartą w Moskwie 
umową o przekazaniu Ministerstwu Ko- 


_ munikacji zarządu-nad kolejami w Pol- 
sce. Na konferencji 
mie cały szereg problemów, 


omówiono dokład- 
związanych 
'z przejęciem zarządu nad kolejami, zo- 
' bowiązanę dyrektorów PKP. dò pawygo- 
towania się -do przejęcia wszystkich 


; i agend a więc: warsztatów, parowozowni, 


"taboru, a szczególnie całej służby łącz- 
ności, 
„ wyłącznie kolejarze radzieccy. Na kon: 
_ferencji ustalono wytyczne dla wzmoc- 
nienia aparatu aprowizacyjnego, którego 
zadaniem będzie przygotowanie odpo. 
: wiednich warunków bytu, a więc pomie- 


855 szczęń, l stołówek, środków „żywności itp. 
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Redaktor: Jan Dąbrowski 


którą dotąd wykonywali prawie| 


trzeba około 3 wagonów kolejowych. W mie- 
ście Milicz odnaleziono 10 nowych transforma- 
torów wysokiego napięcia, które Niemcy wy- 
wieźli z Wrocławia. Równocześnie w mieście 
znaleziono 10 ton lakieru okrętowego, prze- 
wiezion tu przez Niemców z Gdyni i Gdan- 
ska. W rejonie Bystrzycy wykryto skład apa- 
rałów telefonicznych, które Niemcy wywieżli 
z Warszawy i Krakowa. 
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Dnia 22 lipca w gmachu poczt i. telefo- 
nów przy ul. Nowogrodzkiej rozpoczęły się 
obrady Ogólnopolskiego Zjazdu Pracowni- 
|ków Przemysłu Chemicznego. Na zjeździe 
byli obecni:.min. Pracy i Opieki Społecz- 
nej tow. Jan Stańczyk w towarzystwie dy- 
rektora departamentu ob. Altmana oraz 
przedstawiciele francuskiej Generalnej Kón- 
federacji Pracy pp. Bothereau i Raynaud. 

Obrady otworzył przewodniczący oddzia- 
łu warszaws'iego ZZ Pracowników Prze- 
mysłu Chemicznego ob. Ostrowski, który | 
wygłosił referat na temat „Sytuacja Związ- 
ków Zawodowych na terenie Polski”. Pre- 
legent porównał rolę związków zawodo- 
wych w Polsce przedwtześniowej i obecnie 


ee o a e 
cjizniwnej 
wadzenia żniw w okręgu mazurskim. We- 
dług przewidzianego planu każdy powiat 
województwa warszawskiego dostarczy 
500 do 1,500 kosiarzy. Pełnomocnicy ak- 
cji żniwhej organizują bezpłatne przeja 
zdy do miejsca pracy, zapewniają zapro: 
wiantowanie w drodze oraz w okresie 
żniw. Kosiarze otrzymają jako wyvnagro- 
dzenie za pracę 2,5 do 3 metrów zbioru z 
1 ha. Każdy z uczestników winien zaopa- 
trzyć się w kosę lub sierp, osełkę, młotęk 
oraz podręczne przedmioty codziennego 
użytku, Przejazd odbędzie się częściowo 
samochodami, koleją oraż z terenów sąsia 
dujących z okręgiem mazurskim — kolu- 
mnami marszowymi. 


Dnia 21 i 23 odeszły z EENE Za- 
chodniej pociągi wahadłowe do Olsztyna, 
Dnia 25 b.m. z Warszawy Zachodniej do 
Elbląga. Od 300 do 500 miejsc przewidzia- 
nych jest w pociągu wahadłowym który 
odchodzi od dnia 23 b. m. codziennie z 
Warszawy - Wileńskiej z załadunkiem. 
Pełnomocnikowi akcji żniwnej w Nasiel- 
sku należy zgłaszać w przeddzień wyjaz- 
du imienne wykazy grup. 


Przedłużenie terminu rejestracji fodioadhiojaieów 


Ze wzglę.u na liczne zgłoszenia“ w ostat- 
nich dma-h f trudności Kkomunikacylie na 
prowincji, termin  reiestracjii radioodbiorni- 
ków zostaje przedłużony do dnia 31 lipca. 

Zasady. rejestracji, pozostają -te same, a 
mianowicie: 

Przy reiestracii pobiera się opłaty reje- 
stracyjne w wysokości 10 żł za odbiornik 
detektorowy, a 100zł za lampowy oraz opła- 
tv abonamentowe miesięczne 

za detektor 25 zł dla pracniących oraz 
wszelkiego rodzaju instytucji 


erot 


Dyrekcii Państwowego KPC i Liceum 
w Otiwie, najpóźn'ej do dnia 15 sierpnia br. 


W rachubę wchodzą iedynie chłopcy w 
wieku od 12—18 lat, sieroty i półsieroty pol- 
skich rodziców zamordowanych lub poległych 
w czasie wojny. Pierwszeństwo mają syno- 
wię pomordowanych i poległych nauczycieli. 
Dla dziewcząt powstanie analogiczny zakład 
w sąsiednim maiątku. Otwarcie internatu prze 
widziane iest na dzień 1 września 1945.r. 


W KRAJU 


CHORZY POLACY WRACAJĄ Z OBOZÓW |się w chrakterze zaczatku 


* 


NIEMIECKICH 


Pierwszy pociąg sanitarny, który z inicia> 
tywy pomorskiego okręgu PCK wyruszył pof 
rodaków, pozostających na ziemiach niemiec- 
kich, powrócił z chorymi do Bydgoszczy. Cię- 
Żei chorzy umieszczeni zostali w szpitalach, 
lżei chorym i wyczerpanym umożliwiony bę- 
dzie natychmiastowy powrót do rodzin. Więk 
SzóŚĆ przywiezi iouvch io więźniowie polity- 
czni z Ravensbruck. z Neubrandenburg, z o- 
bozu śmierci w Rezew oraz z Oflagu 2D 
Girossborn i Stalagu 2. Pociąg sanitarny wy- 
tuszy po kilku dniach w nową drogę. aby da- 
lei spełniać swoie piękne, zadanie. 


/ ARG £ 
PIERWSZA SPÓŁDZIENIA ZDROWIA 
W ' Tymbarku koło Limanowei utworzono 


pierwsza w Potsce Spółdzielnię Zdrowia. 
Przy spółdzielni czynne iest ambułatorium 
lekarskie. R ( 


OSADNICTWO w POW. ŁAWICZKOWSKIM 
W lawiczkowskim powiecie daie się od- 


czuć brak osiedleńców wszelkich zawodów. 
Szczególnie pożądani są rólnicv. Dotychczas 


przybyfi na teren tego powiatu rolnicy, zo- 
stali przez miejscowe władze administracyj- 
ne osadzenie na gospodarstwach, przy czym 
każda z rodzin dostała -na zagospodarownie 
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zą detektor 100 zł dla innych wid 

za odb” kar M LARA mw zę? 

50 zł dla pracujących i instytucii 

200 zł dla innych. 

Reiestracię przyjmują placówki Polskiego 
Radia (Radiowęzły) w Warszawie, Biure Ra- 
diofoniczne ul. Targowa 63, ul. Marszałkow- 
ska 56 i ul. Narbutta 22, 

W miejscowościach. w których nie ma do- 
tychczas placówek (Radiowęzłów) - Polskiego 
Radia posiadacz radioodbiornika może doko- 
mać rejestracii przez przesłanie przekazem 
pocztowym opłaty rejestracyjnej i abonamen- 
towej według wyżei podanej taryîy pod adre- 
sem: Polskie Radio. Biuro Radiofoniczne, 
Warszawa. Narbutta 22. Na odwrocie prze- 
kazu pocztowego, w miejscu przeznaczonymi 
na korespondencię, należy podać: zawód, cha- 
|rakter lokalu, w którym znajduje się radio- 
odbiornik oraz rodzaj i typ aparatu. 

Pokwitowanie wydane przez urząd pocz- 
towy będzie służyć jako dowód zarejestro- 
apet odbiornika. 

Jednocześnie Dyrekcja Naczelna Pálskiego 
Radia. komunikuje, że rejestrujący nie potrze 
buja przynosić radioodbiorników ze sobą ani 
podawać źródła ich posiadania. 

d | . 


jnwentarza żywe- 
go: krowę. owcę i świnię, 


- SPÓŁDZIELNIE w wol. KRAKOWSKIM 

W ciągu czerwca powstało "w woj. kra- 
kowskim 40 spółdzielni, w‘ tym 25-rolniczych. 
Ogółem na terenie woj. krakowskiego istnie- 
je. 1.250 spółdzielni, z czego 700 rolniczych, 
400 kredytowych oraz 150 spółdzielni pracy 


* SZKOŁA OGRODNICZA w SŁUPSKU 

Wydział opieki społecznei urzędu. pełno- 
mocnika Rządu R.P. na Pomorze Zachodnie 
organizuje w Słupsku -szkołe ogrodniczą dla 
inwalidów. Szkoła mieścić się będzie w ośrod- 
iku, posiadającym piękne tereny ogrodnicze 
o obszarze 45 ha. Plony z tych terenów w po 
staci owoców i iagód przerabiane będą, na 
fabrykaty i półfabrykaty owocowe w prze- 
twórniach, które powstaną przy szkole, O- 
prócz tego założona zostanie przy szkole fa- 
bryka cukierków. Projektowane jest zatru- 
dnienie ogółem około 2.000 inwalidów. 


NOWOWYBUDOWANY MOST ; 

POD NOWYM TARGIEM , 
Oddano do użytku nowowybudowany most 
kolejowy przez Dunajec „pod Nowym Tar- 
giem. Prace renowacyjne trwały około 6 ty- 
gpdni. w) 6 


Qdbito w drukarni 
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Ogólnopolski Zjazd |Pracow. Przem. Chemicznego 


i stwierdził, że podczas gdy dawniej napo- 
tykały one na utrudnienia ze strony rządu 
sanacyjnego w dążeniu do polepszenia by- 
tu mas pracujących, to dziś są one wyra- 
zicielami istoónych potrzeb świata pracy. 

Następny referat — na temat sytuacji 
politycznej— wygłosił przedstawiciel KOZZ 
ob. Zdziechowski. 

Z kólei zabrał głos tow. miń. Stańczyk, 
który wspomniawszy o walce, prowadzo- 
| nej przed wojną o uzyskanie należnych ro- 
botnikowi praw, stwierdził ż zadowoleniem, 
że dziś Państwo jest gwarantem tych praw, 
‘a Rząd uwzględnia w swym programie prac 
potrzeby pracujących. Zwrócił też uwagę 
na konieczność zwiększenia wydajności 


pracy. 


Krótkie przemówienie w języku francu-. : 


skim wygłosił delegat CGT p. Bothereau: 
przypomniał on tradycje polsko-francuskiej 


‘| przyjaźni i skonstatował z radością wysoki 


poziom ruchu zawodowego w Polsce. 

"W dalszym ciągu zabrał głos delegat Ło: 
dzi ob. Grycuk, przemawiając na temat 
umowy zbiorowej, systemu premii towaro- 
wych i płacy akordowej. W dyskusji ob. Ja- 
siński z KCZZ podkreślił, że umowa zbio- 
rowa powinna obłąć tak pracowników fi- 
zycznych, jak i umysłowych, co ma już miej- 
sce w przemyśle cukrowniczym, naftowym 
i rolniczym. i 
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hasz FOLIA OTEm 
| „Przyjedź predko, 
ho wysiyani t.. 


Zdawałoby się, że tematy dotyczące wyja- 
zdu na tereny zachodnie zostały „wyczerpane 
dostatecznie przez wszystkich publicystów 


| wszystkich pism. Sprawa wyjazdu, praca oraz 


zadania naszych pionierów na tamtejszych 
terenach zostały omówione. Pyzedtem jeszcze 
dotarły do wszystkich zakątków i zakamar- 


udo Polski, niesione pocztą pantoflowa, która, 
F 


alk dowiedzione rA naukowo, jest. sprawniejsza 
od prasy, 
Przez te dwie wymienione instytucje: pocz 


tę pantofldwą i prasę zostało zgodnie ustalo- 
ne, że po 1) wyjeżdżamy na tereny zachodnie, 
aby objąć w posiadanie prastare i odwieczne 
nasze ziemie; że po 2) udających „się tam ce- 
lem zamieszkania i żawiadywania tymi tere- 
nami traktujemy jako pionierów pierwszego 
rzędu, z pewnego rodzaju podziwem (sami nie 
zawsze pewni swej odwagi, .czy moglibyśmy 
im dorównać); i po 8) stwierdzone zostało tyl- 
du są przechowywane z pietyzmem. i pokazy- 
wane tylko EE REA znajomym ze słowa- 
mi uzasadńionej przechwałki ; „aka, man! 
wuja nad samą gr upić niemiecką: - — - nad 0- 

dra“. 

Ob. ob. szabrownicy także mają stwóje wH- 
robione zdanie o nowych terenach: „wszyst 
ko spenetrowane i nie ma już po co tak syè- 
cjalnie jechać, bo władze za »ardżo się nami 
imteresują; jest nawet coś podobnego do u- 
rzędu mieszkaniowego F urzędu likuidacyjne- 
go“. g 

Wobec powyższego PA bin nadzieje. 
że pionierzy w spokoju teda mogli tworzyć 
Wielkie Dzieło i, że twórcza praca spadnie 
chlubą na głowy potomków. Okazało się jed- 
nak, że tak nie jest. 
` Wśród różnych instytucyj naszej ojczyzny 
wyróżnia się jedna swoją szybkością: Poczia. 
Czasem tylko wyręcza ją prywatna instytu- 
cja t. zw. „przez grzeczność”, "Iza biednym, 
-Bogu ducha winnym, pionierem, który dapie-. 
ro co ustabilizował swoje życie na ekia eA 
ku, pedzi setkami kilometrów 
zapomnianego przyjaciela» 

Kierownik pewnej instytucji na Zachodzie 
otrzymał list, którego wyjątek 424 
poniżej: 

„kociej Franku, dowiedziałem. się, że: 
jesteś dyrektorem. firmy... Chętnie bym z wa- 
mi pracował, Masz tam pewnie „chody“, więc 
zanim przyjadę, znajdź mi mieszkanie, Naj- 
bardziej odpowiadałoby mi w. śródmieściu. 
Byłbym ei bardzo wdzięczny, gdybyś dobrał 
odpowiednie meble. Sam doskonale rozumi 18%, 
że łazienka i telefon konieczny..." ' 


Ponieważ „kochamy Franek“ nie został jesz- 


e- 


list PANA 


| cze całkowicie pozbawiony humoru, mimo cia- 


głych trudności, jakie napotyka w swej pra- 
cy, odpisal: 

»»Mój Drogi, Pika przygotowalem. Go- 
rąca woda płynie wartkim. strumieniem . do 
wanny. Rd og prędko, bo wystygnie..." 
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ko przez pocztę pantoflową, że listy z zacho-| 
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